
 

 

1. Poszedł Adaś na spacerek 

Spotkał miłą panią 

Pani daje mu cukierka 

Myśli: „Pójdę za nią” 

 

2. Nagle przypomina sobie: 

Rany, co ja robię?! 

Dzieciom nie wolno brać słodyczy 

Od obcych na ulicy 

 

3. Pani Adasia przekonuje, 

Że z mamą pracuje 

I choć się z uśmiechem szczerzy –  

Adaś jej nie wierzy 

 

4. Z tego taki morał płynie 

Drogie Przedszkolaki: 

Nie rozmawiaj nigdy z obcym 

Nawet za lizaki.  
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